Ne. 


„gowa Reforma wychodzi dwa razy dziennie, 
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Wojna. 


Rozstrzygnięcie losu Rumunii. 


Zurych, 30 listopada. 
»Secołoe t »Cormiere della Sera< omawiając 
położenie wojenne, oświadczają, że los Rumu- 
nii zależy od wypadków najbliższych dni, 


Bukareszt wobec oblężenia. 


Sofia, 30 listopada. 

Jos Rumiumii spełnia się z nieubłaganą kon- 
sekwencyą. Marsz armii naddunajskiej Macken- 
sena posuwa się z taką szybkością, że Rumu- 
nia jest blizka katastrofy, Kawalerya, tworzą- 
a lewe skrzydło i posuwająca się wzdłuż dro- 
gi Aleksandrya—Bukareszt, znajduje się w od- 
ległości 40 klm. od linii fortów rumuńskiej sto- 
licy, a o 25 kin. od wystmiętych pozycyj bojo- 
wych. Konnica pobiła złożone przeważnie z 
Senbów nieprzyjacielskie siły, które jej zastąpi- 
ty drogę, ujęła 200 jeńców, i zabrała 8 działa. 
Dywizya bułgarska, posuwająca się wzdłuż Du- 
najn, wykonała energiczny atak na Giurgiu i 
zajęła to miasto po zaciętej pięciogodzinnej 
walce. Poparcie znalazła w gamizonie Ruszczu- 
ku, z którego Giurgiu gwałtownie bombardowa- 
no, tudzież w austro-weciernskich monitorach. 
Rumuni okazali się nieudolnymi w obronie 
Giurgiu, filara narożnego w linii fortytikacyjnej 
Bukaresztu. 

Tem samem los stolicy rumuńskiej jest pra- 
wie zadecydowany. W Bukareszcie znajduje się 
tyiko jeden korpus rosyjski, który zupełnie nie 
wystarcza do obsadzenia rozległych fortyfika- 
cyj. Ażeby zebrać potrzebną do tego armię 
150.000 ludzi, musieliby Rumuni osłabić front 
w Karpatach, przez co maraziliby się jeszcze na 
większe niebezpieczeństwo, niż w czasie prze- 
łomu pod Sinaja. Tak więc Rumunia znajduje 
się przed katastrofą, której nie może powstrzy- 
maé ofenzywa odciążzjąca Sarraiła i armii w 
Dobrudży. 


Obrena Bukaresztu. 


Amsierdan, 30 listopada. 

Donoszą tu z Londynu: 

Weale prywatnych wiodomości z- Bukaresztu 
pznuje təm zupełny chaos, a władze straciły 
wszelką oryentacyę. omenda wojskowa stale 
milezy wobec rady miejskiej o tem, czy Buka- 
resz: bgdzie broniony, czy też bez walki odda- 
ny w ręce nieprzyjaciela. Faktem jest, że 
wszystkie władzę į urzędy opuściły już Buka- 
reszt, 

W stolicy obiera pogloska, że Rosya wezwała 
kcinerndę rumuńsko rosyjską, ażeby broniła 
Bukaresztu za wszeiką cenę aż do ostateczmo- 
ści, gdyż Rosya uzbraja znaczne posiłki, któro 
pośpiczzą Bukaresztowi ma odsiecz. 

Sztokholm, 30 listopada. 

Donoszą tu z Bukaresztu: 

Wszystkie osoby, które tu pozostaną po ewa- 
kuacyi, będą pełnić służbę pomocniczą w woj- 
sku, 

Od dnia 29 listopada przejmuje całe zaopa- 
trzenie w środki żywności zarząd wojskowy. 
Wszystkie zapasy środków żywności w skle- 
pach i w prywatnem posiadaniu, także naj- 
mniejsze iłości, muszą być wydane i przechodzą 
na własność iniendamtury wojskowej. Środki 
żywności będę wyd»wane codziennie według 
specyałnegó systomiu. Kto się nie zgłosi, traci 
wszelkie prawo na zaopatrzenie w: środki ży- 
wności, obok surowej kary, jaka go czeka. 


Głos wieski o Rumunii. 


Lugaco, 30 listopada. 

»Stamijpac« donosi: 

Tajemnica, która otaczały zamiary mocarstw 
centralnych w Rumunii, została odsłonięta. — 
Wojska austro-węgierskie i niemieckie odkryły 
zupelnie plan swojej akeyi zaczepmej. 

Dotąd nie można było mwiadzieć, w jakim 
stopniu ruchy Mackensaną i Falkenbayna są z 
soba w laczności. Wbrew wszelkim dotychcza- 
sowym przypmszczeniom, główny nacisk nie- 
przyjacielski zwróci się magie ku zachodowi. 
Rumuni, znajdujący się w ofemzywie, oczeki- 

uli giównego udorzenia w centrum frontu kar- 
packiego w kierunku ma Pukateszt. Tymczasem 
nierczyjacie] wymierzył cios w zachodniej Ru- 
munii na ewojem szrajnem prawem skrzydłe. 

Tea podstzp nieprzyjacielski powiódł się W 
zupestości i Rumuni zostaii w małej Weloszczy- 
źnie zupelnie zaskoczeni, Ruchy Falkenhayma 
zo przetęczami Czerwonej Wieży i Wulkan u- 
ważali za demonstracye j oczekiwali właściwej 
ofenzywy na mnym odcinku. Tam prawdopodo- 
bnie pośpieszyły posiłki rosyjskie. 

Ofeszy wa mocarstw centralnych powiodła się 
cafzowicio, 
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18 Roaleyi do Rassi, 
Kepennaga, 00 listopnda 

Petereburski sDieńe donosi: 

W petersbusskich kolach dyplomatycznych 
oczekują, że ambasadorowie Anglii, Francyi i 
Wich w najbliższych dniach przedłażą nowe- 
niu rosjasiziemmi ministrowi spraw zagrani- 
czych Nieraiowowi notę werbalna, która 
stwierdzi, że państwa koalicyi są niezadewolo- 
na z polityki Rosyi i że politykę tę uważają za 
szkodliwa dla wspólnych interesów. 


Zarządzenia Szwecji. 


Kopenhaga, 30 listopada. 
Jak donosi petersburska Agencya telegraficz- 
na, rząd szweizki poczynił surowe zarządzenia 
na granicy finlandzkiej. Władze szwedzkie 
przestrzegają zwłaszcza, ażeby ściśle trzymano 
się zakazu wywożenia ze Szwecyi pewnych to- 
warów, Ustanowiono wzdłuż granicy finlandz- 
kiej strefę, której nie wolno przekroczyć pod 

groźbą sumowych kar. 
—— 


-nr 


Haga, 3U ustopada. 

»Oourant« donosi z Londynu: 

Wszystkie dzienniki tutejsze bardzo żywo 
komentują wiadomość © uznaniu rządu Veni- 
ZElOSA,. 

»Times« oświadczają: Do miedarxna koalicya 
zdawała się chwiać w wyborze: czy ma iść z 
królem Konstantym, czy z Venizeiosem, Obe- 
cnie zmiknęła już nadzieja, by króla Konstan- 
tyna można było przeciągnąć na stronę koa- 
licyi. Przez uznanie Venizelosa, jako przedsta- 
wiciela woli narodu, koalicya jest w prawie 
wystąpienia przeciw królowi Konstamtynowi, 
jako rewolucyoniście. Dzisiaj koalicya mie po- 
trzebuje zwracać się do rządu ateńskiego z ża- 
dnemi żądaniami, gdyż jest to zupełnie zbyte- 
czne. Dzisiaj koałicya otrzyma wszystko, cze- 
go tylko zapragnie, za zgodą rządu narodowe- | 
go. W rzeczywistości uznamie Venizelosa jest | 
wypowiedzeniem wojny królowi Konstantyno- 
wi przez koaiicyę. Od niego teraz zależy, Szy 
trzeba będzie wystąpić przeciw nicmu z bronią 
w ręku. 

»Daily Mail« oświadcza: Należy oczekiwać 
wdrożenia postępowania przeciwko królowi 
Konstantynowi z powodu zdrady stanu, 
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Zabiegi pokojowe. 


Wiedeń, 30 listopada. 
»Fremdenblatte domobi z Zurychu: 
Dzienniki szwajcarskie dtomoszą z Rzymu: 
W tutejszych 
zwraca uwagę fakt, że ambasador hiszpański, 
w ostatnich czasach bardzo często konferował 
z papieżem. Wiedle informacyj, pochodzących! 
ze źródeł, utrzymujących stosunki z Watyka- 
nem słychać, że obecnie między papieżem, kró- 
iem Alionsem kiszpańskim i prezydentem Wil- 
sonem odbywa się wymiana zdań, mająca na 
celu przywrócenie pokoju. 


Inierpełucyu poncjowu w Izbie $min, 
Berlin, 30 listopada. 
»Lok. Anzeigere donosi z Hagi: 
W angielskiej lzbie gmin poseł socyalisty-| 


cany Snowden zwrócił się do rządu z zapy” | z 


tamiem, czy nie nadszedł czas rozpoczęcia ro- 
kowań pokojowych, zwłaszcza, iż kanclerz nie- 
miedki wyraźnie oświadczył, że Niemcy pnowa- 
dzą tylko wojnę obronną, która ma na celu za- 
pewnienie Niemcom  miezawisłości i rozwoju 
dalej żo Nieracy zwrócą terykoryu obsadzone 
na zachodzie, a inne obsadzone terytorya De- 
dą mogły być przedmiotem rokowań. W tych 
warunkach podjęciu rokowań pokojowych nie 
stoi nic na przeszkodzie. Minister Bomar 
L a w odpowiedział, że kanclerz niemiecki wca-| 
le nie złożył oświadczeń, przytoczonych przez | 
Snowidena, tylko w mowie swej opierał się ma 
pewności zwycięstwa Niemiec, wobec czego ka- 
żde omawianie tej kwestyi każdy minister an- 
gielski uważa za wykluczone. 
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zamiejscową: Administracya 
Administracya „Nowej Reformy“. 
i A. Salemonowej, al. Szozepańska 


Zamiejsoową prenumeratę ł ogłosze 
A. Buchstab, ulica Karola Ludwik. 
W larosławiu J. Soszrńska. 
6. Vogler (tzuże w Hamburgu, Frau 


W Paryżu Société Muteelle de 
Do numeru pvpoindriowego przyjmu 


W namerze popołudniowym, wychod 
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szłości narodu. Wam danem było patrzeć na| Znaczenie kwestyi polskiej w Europie. — 
błogosławione owoce ofiarnych wałk zbrojnych Przyczyny rozbioru. — Książka J. J. Rousseaua. 
waszego narodu. Wśród tych walk wasze wytę- Manuskrypt de Rulhierea. — Napoleon i Pol- 
żenia są ostatniemi. Dziś w dniu powitania wiska. — Traktat wiedeński w r. 1815. 


— W Tarnowie 3i 
schmicd (sprzedaż oddzielnych „amerów), I., Wollzeiie 6. — M. Dukes Nachf., Haasenstetr 


naszem mieście do ezci, którą odczuwamy dla | 


Próba autonomii. — Powstanie z r. 1830. — 
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Prenurnmercitę przy jxntaj:z: 
„Nowej Reformy* i wszystkie urzędy pocztowe, miejscową: 


— Główna trafika w ErnFf . — Agencja J. E>pocasg 
9, Biuro dzienników M. Bupczyca el. Jagiellońska 7. 


Trafika w Sukiennicach, 


nia (inseraty) przyjmują: we Lwowie Biura dzienników: 
3. Sokołowski, ulica Trzeciego Maja 1. 5. 
R-:csach. w Wiedniu: Herman Gold- 


a ZA. 


kfurcia n. M. Berlinie, Lipska, lszylei i Wrweławiu). -- 


R. Meso (takze w Berlinie, Hamsarzu, Monachium i Norymberdze). — H. Scehalek (Wollzeile)—* 


Publicitć A, Lorette, direotcar, Rue Rougemont 14 
je się tylko „Nadestane po 90 hal. od witesza. — Głosy 


publiczne po 2 kor. od w:ersza 


zącym w poniedziałki i dni poświąteczne, zamieszcza się 
także inne inseravy. 


WYDANIE POPOŁUDNIOWE Załączniki do „Nowej Reformy“ (prospekty, oyrkniarze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cany 
š e 2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 kor. vd 190 egz. ala misjstowych prenumeratorów 


w > 
mA ORZESZA 


Podnoszę go i widzę tkwiącą w nim głowę poległe- 
go żołnierza. 

Tymczasem ze wszystkich stron słychać strasz- 
liwy, nieustający ani na chwilę huk dział. Liczy- 
my... pada dwadzieścia strzałów na minutę. Obok 


was, dla wszej waleczności i ofiarności, do du- Ogóina sympatya we Francyi pod Ludwikiem |145 zaś mkną tymczasem z pośpiechem małe, ciem- 
my, z którą patrzymy na was, którzy budzicie Filipem. — Polskie pieśni Beranger i Delavi- |ne wózki, przewożące rannych z linii bojowej Cią- 


polskie tradycye rycerskie, na was, obrońców gne. — Emigranci. — Mowa Lafayette. — Hymn 814 0ne.całemi masami... 


honoru narodowego, przyłącza się jeszcze uczu- 
cie radości, że możemy was witać jako przy- 
szłych żołnierzy odradzającego się państwa 
polskiego, dla którego wskrzeszenia przez sze: 
reg lat płynęła krew polska. Nie nadaremnie 
krew się lala, nie próżnymi były wasze czyny, 
wasze walki, wasze liczne trudy i pełna chwały 


śmierć tych z waszego grona, których pozostie-, 


wiliście na polskich polach bitew w cichym 
grobie. Wam połscy żołnierze dziś składamy 
naszą cześć i hołd. Z ezcią chyli cały naród 
przed wami głowy. Niech żyją waleczne Legio- 
ny, zarodek i kadry armii państwa polskiego!« 


Protest rządu rosyjskiego. 


»Gazeta Polska« z 16 listopada nie jest z2- 
dowolona z protestu rządu rosyjskiego. Orgam 
endecki pisze: 

»Wezoraj ukazał się komunikat urzędowy 
w sprawie polskiej, Świadczy on, że po gabi- 
necie Stuermera nie możemy się spodziewać 
aktu, któryby mógł nas zadowolnić«. W komu- 
nikacie nie znajdujemy nawet wyrażenia »au- 
tonomia państwowa «, którego miał zamiar, we- 
dług informacyi rosyjskich, użyć p. Stuermer 
w przyszłem swem przemówieniu w Dumie Pań- 
stwowej. Komunikat zapewnfa, że zamiarem 
Rosyi jest wciąż stworzenie zjednoczonej Pol- 


ski i obdarzenie jej wolnością w zakresie kul- 


turalnym i gospodarczym na zasadach autono- 
mii pod berłem cesarzy rosyjskich i »z zacho- 
waniem jednolitej państwowości «. 

»O ileby komunikat tenmożna było traktować 


jako od powiedź na deklaracyę, złożoną przez 
p. Harusewieza, byłaby to odpowiedż 


o d m own a<. 
Kadecka »Riecz« z 15 listopada pisze: 
Posłowie polscy chcieliby, aby protest ro- 
syjski był poparty także przez koalicyę. Te żą- 
dania niożna poprzeć, Byłoby jednak niestu- 
sznem wysnuwanie stąd wniosku, że sprawa 
polska staje się od tej chwili międzynarodową. 
»Riecze sądzi również, że komunikat mrzędo- 


bł a $ z 5 zwaLókóla Enya d s E 
kołach politycznych wielką wy ma cechy pośpiechu, lstóry sam przez się stwowym naszego kraju : akt z 5-go listopada 


wskazuje, że nie może to być ostatniem stowem | ty 
rządu w sprawie polskiej. 


W 


1 Tawaryciga wzajemności gwi iia, 


„Kuryer Nowy“ z 16 listopada donoci: 


Dnia 14 listopada odbyło się w Petersburgu jniiatis« i apel do przyszłości świadczy, że rze- 


dalsze posiedzenie "Towarzystwa Wzajeminości 
Słowiańskiej. 
Pierwszy przemawiał p. Baszmakow, 


|Lamennaisa. — Broszura Raspaila. 


| Anglia i Polska. — Fergusson i Dudley Stuart 
w [zbie posłów. — Poemat Tomasza Campbe- 
lla. — Rzeź w Galicyi i ancksya Krakowa w r. 
1846, — Traktat paryski w r. 1856. — Karyka- 
tura. — Próby dyplomatyczne Palmerstona i 
„lorda Russella. 

Francya i Polska pod drugiem cesarstwem. — 
Książka Micheleta. — Powstanie z r. 1868 


JO, 
Hrabia de Montalembert i markiz de Noailles. — 
Mowa Napoleona 1II. — Polemiki Proudhona i 
Pelłetana. — Nicwydany list Wiktora Hugo. — 
Poezya i dyplomacya. 

"Polska i mocarstwa zaborowe oð r. 1863. — 
Bismarck i ucisk w Poznańskiem. — Rządy ro- 
syjskie i austryackie, — Polska i wojna obec- 
na. — Książka lorda Kverslcya. — Manifest 
wielkiego księcia Mikołaja i prasa francuska. — 
Sympatye włoskie. — Apel Maeterlincka. — 


Idziemy powoli wśród wybojów dalej, kanonada 
wzmaga się do szaleństwa. Po chwili spotykamy 
„oficera, który nas dalej prowadzi. skracając nam 
| Czas opowiadaniami. »lierwsza linia mówi 
nam — jest stąd nie dalej nad 200 metrów. Ro- 
wów, ani Osłon niema tam żadnych. Wytrzyma. 
tam, to zaiste nadludzki wysiłek. Żołnierze kryją 
się w lejach, wyrwanych garanatami. To cała ich 
osłona...« 

W najbliższym momencie znajdujemy się pod 
ogniem artyleryi nieprzyjacielskiej. Słychać też już 
regularny, miarowy trzask karabinów maszyno- 
wych. Nagle, tuż przed nami, wybucha pocisk nie- 
przyjacielski. Jeden z kolegów naszych zawraca 
z powrotem, oświadczając, że ma już dosyć tego 
piekła. 

Istotnie piekło tu nie do wytrzymania. Co krok 
musimy się rzucać na ziemię. Wreszcie spostrzega- 
my przed sobą, ponad naszemi głowami, niekształ- 
tne wzgórze: to Douaumont. Przez wąski, zimny 


jtego aktu »polityczną równowagę, nie należy 


tunel dostajemy się wreszcie do samej warowni. 
Nareszcie jesteśmy jako tako bezpieczni. Była już 
godzina 5 nad ranem, z Verdun wyszliśmy o godzi. 
nie 9 wieczorem. 
Komendant fortu, młody, nerwowy, pełen tem- 
peramentu oficer, mieszka w małej izdebce, istnej 
lenmia Ukrainy*'). celi aresztanckiej. Po krótkim odpoczynku, udaje- 
Ukraińskie »Diło« nie przestaje sicbie i my się pod jego przewodnictwem na zwiedzenie 
swoich czytelników, jak może, pocieszać w cięż-| Warowni. Wszędzie światło elektryczne, zaprowa- 
kiem strapieniu, o jakie przyprawił je manifest, zone przez Niemców, w czasie ich pobytu w wa- 
z 5 Listopada. W artykule wstępnym numeru z Towni. W pobliżu wielkich magazynów, napełnio- 
daty 28 bm. podaje ona na to strapienie i po-|"Ych najrozmaitszymi prowiantami, komendant 
ciechę dwa środki: jeden — to hasło »prze-|Z%Taca się do jednego z żołnierzy ze słowami: 
trwaće, drugie — to przeświadczenie »prowi-|*Mon potit, pokaż no panom czekoladę niemiec- 
zorycznoście wszystkich obecnych zdarzeń, ką!« Rzeczywiście widzimy w magazynie pc wj 
które są »jednodniówkami, jakie już jutro mogą,SKTZYŃ z czekoladą, pozostawionych przez, Wiem- 
ustąpić miejsca wypadkom zupełnie innyme.|CÓW. Przez okna widać w dali zarysy olbrzymich 
Tylko ta świadomość >pozwoli ukraińskiemu |dział niemieckich. re APA 
społeczeństwu nie wpaść w otchłań niewiaryc...|, Po niejakim czasie, gdyśmy już zwiedzili cały 
Aby — jak pisze »Diło« — zachować wobec fort, huk armat milknie, grobowa cisza zalega ca- 
„łe, olbrzymie pole bitwy. »Niemcy zaczynają zbio- 


ominać, że treść aktu i i [raé swoich rannych, to chwila spoczynku dla 
ADNE DG wta ngk Inase — ofiwiadcza nasz komendant > ar. 


czywistnieniem, lecz zapowiedzią, . f : tr Ra 
urzeczywistnienia, zapowiedzią nieokreśloną coj e Panowie z tej sposobności i wracajciei« 
do treści... W istniejącym stanie prawno-pań- 


Fantazya i rzeczywistość. — Wnioski. 


Zo Szraw ruskich. 


(„Dito” się pociesza. — Odezwa „Sojuza Wyzwo- 


. 
"tie | F- n PETE 
Baraki jeńców resyjskich. 
Tarnów, 27 listopada. 
Przy wiecznie zabłoconej ulicy Nowodąbrow- 
skiej, poza nizkiemi budynkami koszarowemi ka- 
| waleryi, odrzynającemi się czerwoną dachówką od 
brudnego otoczenia, rozciąga się kompleks dre- 
wnianych zabudowań w kwadrat, do którego pro- 
tani ; : p: anin ,WAdZi wysoka brama. Są to baraki jeńców rosyj- 
czywiście w nastrojach »Diła« i jego inspira-| ,. ak s 
y . o ŻE skich, ąc z ram runek wpuszcz 
torów nastąpiło pożądane uspokojenie. skich. Stojący przy bramie posterunek wpuszcza 


38 R 3 "4 tylko za pozwoleniem. 
„Nie świadczy to jednak, aby ustać miała zu-| * ae 


mczasem ani odrobiny nie zmienił, A czy, 
jak i kiedy akt ten zostanie urzeczywistnio- 
ny — to nawet w samym tekście zastrzeżono | 
do czasu późniejszego.. zależy ono od niewia-' 
domego jutra wojennego i politycznego roz- 
woju wyjuidkówe. 


. . U y . I 
To spojrzenie na kwestyę »snb specie acter | 


Baraki jeńców rosyjskich tworzą czworobok 


| cych prób i eksperymentów. 


składając źródłowy i obszerny referat, w któ- pełnie agitacya ukraińska przeciwko aktowi z 
rym ze stanowiska interesów mocamtwowych 5 listopada i jego aweniuałnym praktycznym 
Rosyi wypowiedział sie za niepodłegłością Pol- skutkom. Przeciwnie, organizacya »Sojuz Wy- 
1. zwolennia Ukrainy«, stojąca na gruncie wspól- 
Następny mowca, gen. Babiański (Po-/ności interesów Rusinów czy też »Ukraińcówe 
lak), zwracał uwagę, iż najważniejszą rzeczą z tej i z tamtej strony kordonu, uważała za 
jest, aby sam naród polski brał udział w decy- stosowne wydać obszerną wdezwę, przedruku- 
dowaniu losów Polski, a nie był, jak to miało waną przez »Wistnyke i »Diłoc, w której znaj- 
miejsce dotychczas, objektem rozmaitych ob-|dujemy taki ustęp: 
! b- »Stoimy pod wrażeniem zapowiedzi utworze- 
Pp. Grzegorz Pietrow, Jemieljanow i Czudo-|nją Królestwa Polskiego i wyodrębnienia Ga- 
wskij bronili stanowiska autonomicznego, twier- ljeyj, Jest niebezpiecze ństw o, że je 
dząc, że tylko w związku autonomicznym Pol-|$]j terytorya ukraińskie zajęte przez 
ski z Rosyą oba kraje znajdą zadowolenie mocarstwa centralne niezostanąoddane 
swych potrzeb. > f Rosyi, to przyłączy się jo do państwa pol- 
P. Pawłowski (Polak) wyrażał zado-iskiego. Wskazuje na to okoliczność, że już te- 
wolenie z protestu paryskiego pp. Dmo-|ygz władze okupacyjne traktują w praktyce te 
wskiego, Piltza itd., uważając, że protest ten zjemie jako polskie. Jakkolwiek odłożono -na 
zastąpi poniekąd projektowany przezeń „mi- koniec wojny oznaczenie granie Królestwa, 
tyng“ petrogradzki. |jakoteż praktyczne urządzenie całej sprawy, 
Wreszcie przedstawiciele Czechów, p. Pavlu jakkolwiek niewiadomo jak skończy się woj- 
i Serbów prof. Novanowicz radzili Polakom, aby ha į jakiego jeszcze przesunięcia doznają linie 
zadowolili się autonomią w zespoleniu z RosyĄ. wojenne — to przecież już toraz można uwa- 
Na liście mowców zostało jeszcze 9 osób. żać za pewne, że rozwiązanie sprawy polskiej 


wokół wielkiego placu, w środku którego weselł 
oko ładny klomb kwiatowy w miejscu, gdzie da- 
lwniej walały się stosy gruzów i rumowiska. Bu 
dynki barakowe, przedstawiające do niedawna 
obraz nędzy i rozpaczy, pod dzieiną ręką obecne- 
go komendanta porucznika Leopolda Gebla zmie- 
niły się w wygodne mieszkania, w których jeńcy, 
rzuceni daleko od swoich, nie przestają czuć się 
ludźmi, a właściwie zaczynają się czuć nimi. — 
Sałe czyste i schludne, przewiewne, a w nich dłu 
gie rzędy sieńników, przykrytych derkami — tu 
i ówdzie przylepione obrazki i mały węzełek na 
(półeczce, stanowi cały majątek jeńca. Czystość 
podłóg dowodzi częstego mycia. Sienniki są tak 
ułożone, że dla trzech jeńców przypadają dwa 
gienniki. Po korytarzach, utrzymanych w nad 
zwyczajnym porządku, przechadzają się posterun- 
ki, które czujne oko zwracają na bezpieczeństwc 
(| porządek; złożone są one przeważnie ze star: 
szych jeńców. Witają nas twarze zadowolone. — 
Komendant zagaduje pierwszego z brzegu, teń Wy- 
ciąga się jak struna i wypowiada głośno: »Smir- 
|no, wasze błagorodie!e i melduje, że wszystko w 
porządku. 


Frankfurt, 30 listopada. 
»Frankf. Zig.e donosi z Nowego Jorku: 
Komitet, propagujący amerykańską konfe- FUR 
rencyę neutralną, który utrzymuje pwzyjazno a Sa JIA 
stosunki z wszystkiemi państwami, promadzą-| 7 Szwajearyi piszą nam: 
cemi wojnę, zwołuje we wszystkich miastach| W niedzielę, dnia 19 bm. wygłosił znany 
Ameryki zgromadzenia, na (których uchwala Się przyjaciel Polaków, docent uniwersytecki p. 
petycye de Wilsona, żądejące zwołania konte-, Edmund Privat w Genewie, odczyt o Polsce. W 
rencyi państw neutralnych, celem wdrożemia świetnem przemówieniu rozwijał Privat myśli, 
pośrednictwa pokojowego. »Naw York Times< wypowiedziane w artykułach, które ogłosił wj 
domaga się natychmiastowego zawarcia pO- »Tribune de Genevec. Odczyt ten stoi w piel 
koju. ku z proklamacyą 5 listopada, której wagę ij 
znaczenie polityczne Privat uznaje w całej peł- 
a 3 ni. Odczyt zgromadził około 800 osób publicz- 
Ziemia Lubelska“ o Legionach. ności francuskiej i francusko-szwajcarskiej. 
77 (el. eMe ira koresp.) Wśród obecnych zauważono między innymi p. 
: r Adora, prezydenta Czerw. Krzyża, Dcznie 
Lublin, 30 listopada. |zaś zebrani profesorowie uniwersytetu genew- 
»Ziemiw Lubelska « poświęca wczorajszy nu- skiego z prof. Zygmuntem Laskowskim na cze- 
mer pułkowi Legionów, przejeżdżającemu przez |le, zajęli miejsca na estradzie. Manifestacya tal 
Lublin. W entuzyastycznych słowach wita pułk, była wypadkiem dnia nietylko dła Genewy, ale 
który wysoko trzymał sztandar tradyeyi żoł-| dla całej Szwajcaryi. 
nierzy polskich. »Podczas gdy wasi ojcowie —| Ten sam p. Privat zapowiedział również cały 
oświadcza główny artykuł dziennika — w zbroj-|eykl odczytów o Polsce pod ogólnym tytułem 
nej walce przeciw najazdowi  moskiewskienru »Europa i Polska od czasu rozbiorówe. Wedlug 
zawsze z boleści, musieli zaznać tego, 
wszystkie ich pragnicnia i dążenia niszczy prze- ezytów sześć, cdbywać się zaś będą 
moe, wam danem było szczęście dożyć chwil, |»Atheneum« w Genewie. Uroczyste ich rozpo- 
kiedy wschodzi jasna jutrzenka dla wielkiej |częcie pod przewodnictwem prof. Bernarda 
sprawy, dla której poszliście w pole i przele. | Bouviera, prof. uniwersytetu w Genewie, nastą- 
waliście krew waszą. Dla ojców waszych jedy-|pi 10 stycznia 1917 r., dalsze — w dniach 17, 
ną pociechą w walce z Moskwą było to, że o-|24, 31 stycznia, 7 i 14 lutego 1917 r. 
fiary ich będą posiewem dla przyszłości, że| Privat poruszy w swych prelekcyąch nastę- 
krwawą pracą rzucą ziarno dla niedalekiej przy< | pujące tematy: 
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żejprzeslanego nam prospektu będzie takich od-jcych wszędzie zwłok poległych żołnier 
w sali|dobiliśmy się 


przypadnie w udziale mocarstwom centralnym,| Prócz sal sypialnych znajdują się w barakach 
a przed Ukraińcami zarysowuje pralnie, warsztaty: szewski, krawiecki i stolarski. 
sięnowaalternatywa: Rosyaalb 6 fryzyernia i osobna kuchnia z potężnym okopco- 
Polska. Co do trzeciej ewentualności, — tj. nym kotłem w pośrodku. Szpitał podręczny jest 
bezpośredniego związku ziem  ukraińskieb, na usługi chorych, nie brak również pokoju am- 
które przed wojną należały do Austro-Węgier bulatoryjnego. W warsztatach wra gorączkowa 
i które zostały zdobyte i zorganizowanie ich praca. Niektórzy jeńcy uprawiają koszykarstwo; 
w odrębne państwo — to nad tem stoi wielkijz ich rąk zgrubialych od karabina wychodzą ła- 
znak pytaniae. dnej i delikatnej roboty koszyczki słomiane w 
__|oryginainym stylu bizantyjskim, znajdując chę- 
tnvch nabywców. Mała kancclaryjka, wygodne 
M rq H TE nt sale dla naszych żolnicrzy i pokoik dla jednoro- 
Q GURUMOG z sz A 
V tarcie D UAU A S cznych, cały wylepiony wiedeńskiemi korespon- 
Jeden z jem, - Ea któ. | en fkaDi — sianowią resztę ubikacyj barakowych. 
nica: > silv S8, K ges 4. A EOS: „ił 
kańskiego »Chicago y j Y| Największą i najwidniejszą salę przeznaczono 
za zezwoleniem naczeluej komendy. fran- +6 «cą A Mee 
ERE y F n+ na kaplicę cerkiewną. Ołtarzyk swoją robotą zdra- 
cuskiej zwiedził niedąwno odebrany przez ź = i ' farl? 
A Po ~“ idza jednak rzymsko-katolieką rękę. Obraz Matki 
Francuzów fort Dauamant. W następują- ai kiej I. 
EyEWOS6b oiee swoie wrażeni © |Boskiej Częstochowskiej patrzy na nas z ołtarza 
oi by A voje wrażenia odnie- jakoś żałośnie. Z boku świecznik rodzimej rosyj- 
= w R pa e Pfa pi któ- skiej robcty. Małe okivnka śmieją się do modlą- 
pe = a ME DZE są już rzeki krwi |ych swymi sztucznemi kwiatami. 
Ej zł p > > Baraki rosyjskie stanowią dla 


ki siebie odrębny 
świat. Osobne gospodarstwo, osobny ogród, upra- 
wiany rękami jeńców, własna obora, na podwórzu 
do bocznego skrzydła przytulona budka psia, w 
której suka rasy psów policyjnych kavmi swe mlo- 
de, z radością patrząc na tych, którzy jej próge- 
niturę pochwalą czy pogiaszczą. Z% drugiej strony 
podwórza specyalne aparaty dn mycia, liczące po 
20 miejsc z jednej i drugiej strony z wypustkanń 
i odpiywem. Łażnia parowa w robocie. 


Byłem właśnie w Douaumont. Maszerowaliśmy 
przez ośm godzin z rzędu, wśród nocy, po ziemi, 
pełnej lejów, wyrwanych granatami, wśród leżą- 
zy, zanim 
do nieszczęśliwego fortu. Była to 
istotnie straszliwa droga, wszędzie czuć było okro- 
pno tchnienie. śmierci. 

Pod Froide-Terro napotkaliśm;y pierwsze patrole 
francuskie. Dróg żadnych tam niema. Cała okoli- 
ea, jak okiem sięgnąć, to jeden wielki, okropny] Stan jeńców jest różny. W chwili gdy te słowa 
krater. Tu i ówdzie piętrzą się przed nami stosy |piszemy, stan wynosi 911 jeńców, naszych za 
poległych... Opodal spostrzegam stalowy hełm.|żołnierzy przeszło trzystu. Drugi barak przy kolei 


zy 
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ieści tych, dla których miejsca za mało w hara- 
kach przy ul. Nowodąbrowskiej. Używani są do 
robót wojskowych, nadto przygodnie do robót 


nikami żałobnego nabożeństwa. 
Załobne uroczyste nabożeństwo cdbyło się ró- 


"NOWA REFORMA. 


przeprowadzeniu sześciotygodniowych prób prak- 


kowskiej. Świątynia zapełniła się szczelnie uczest karty dla kontroli spożycia cukru są ważne w|tycznych, został uznany przez berlińską komisyę 


całym kraju bez wzgłędu na to, czy są zao |Instytucyi państwowej, powołanej specyalnie w ce- 
patrzone pieczęcią gminy lub nie, przeto kupcy od- |lu badania protez, za najlepszy. Wynalazek ten zo- 


miejskich. w gazowni miejskiej zajęci są stale. 

Rano wstają jeńcy o godz. 5 — idą spać o godz. 
8, w południe od godz. 11 do 2-giej mają godziny 
wolne. Jedzenie otrzymują trzy razy dziennie, a 
zadowolone twarze i dobry wygląd świadczą 0 za- 
dowoleniu wewnętrznem, o ile człowiek w niewo- 
li może być zadowolonym. Duchową rozrywkę 
stanowią książki; nadto dostają »Nedelię«, gazetę 
wydawaną przez ministeryum wojny. 


Wieczorem, po robocie, kiedy oddziałki bruna- |wieniach przedstawili zebranej młodzieży znaczenie 
landszturmisty pością- |panowania cesarza Franciszka Józefa I, w szcza- 
gają się do baraków, zaczynają się zabawy i tańce. gólności jego dobrodziejstwa, wyświadczone naro- 
Zazwyczaj odbywają się w czasie wieczorów po- |dowi polskiemu. 


tne, pod opieką 


godnych koło klombu. Jedni grają na bałabajkach 
i na harmonii. drudzy tańczą zawzięcie. 
dumki, zawrotne kozaki, okrzyki radosne i przy- 
tupywania mołojców, którzy swcemi nogami doka- 
zuja cudów karkołomnych, — a z każdej gubernii 
inaczej — zlewają się na obraz trącący pewną dzi- 
kością stepową. Lecz ta dzikość widnieje w pło- 
miennym tańcu, bo zachowanie się jeńców na ogół: 
dobre. Za staranie koło siebie, jak również za! 
sprawiedliwą, reke, umieją z przy=! 
słowiową szeroką swoją naturą okazać siowiańską | 
wdzięczność. W stosrnku do publiczności — o ile 
się im przychodzi z nią stykać — odznaczają się | 
uprzejmą grzecznością. 

Komendantem baraków jest porucznik Leopold 
Gebel, który podlega komendantowi stacyjnemu 
majorowi Wożniakowskiemu. Porucznikowi Gebło- 
wi zawdzięczać należy restauracyę baraków i do- 
prowa:lzenie ich do przyzwoitego wyglądu, oraz 
wprowadzenie wszelkich inowacyj dla wygody jeń- 
ców. Z każdego szczegółu widać jego silną, cho- 
ciaż sprawiedliwą ręką. 


BZN POŚTZERE C2SURZA, 


Kraków, 30 listopada. 

Dzień dzisiejszy jest dniem żałoby dla calej mo- 
anarchii, z powodu pogrzebu zmarłego cesarza. 
W żałobie tej wziął udział także Kraków, wszyst: 
kie jego warstwy społeczne, bez różniey stanów i 
zawodów. Szczery wyraz hobdu, złożonego pamię- 
ci monarchy, dały zarówno liczne delegacye władz, 
biorące udzial: w żałobnych uroczystych nabożeń- 
gtwach dzisiejszych, jak i liczne rzesze młodzieży 
szkolnej Wielkiego Krakowa, oraz tłumy wiernych. 
Wszystkie szkoły krakowskie niższe i wyższe Zza- 
wiesiły dzisiaj wykłady, wszystkie urzędy, biura i 
instytucye przerwały dzisiaj na czaa żałoby swoje 
czynności, wszystkie sklepy zamknięto. Miasto przy- 
brane obficie w chorągwie czarne. Mnóstwo wystaw 
sklepowych ozdobiono portretami i biustami zmar 
łego monarchy i udekorowano zielenią, kirem lub 
wstęgami o barwach państwowych. To wszystko — 
jak wspomnieliśmy — nadało miastu charakter 
święta żałobnego. Wszystkie teatry w mieście na 
zmak żałoby dzisiaj są zamknięte. z 

Dzisiaj o g. 9 rano odbyło się w katedrze na Wa- 
welu uroczyste żałobne nabożeństwo, odprawione 
przez ks. biskupa Nowaka w asystencyi ks. kan. | 
Jarynkiewicza i ks. prof. Górkiewieza. W presbi- 
teryum stanął wielki katafalk w otoczeniu ja- 
rzącego się światła. Na trnmnie umieszczona ko- | 
ronę i berło, symbole wiadzy królewskiej. W sta 
lach zajęli miejsca: członkowie kapituly katedral-| 
mej z ka. arcybiskupem Symonem, przedstawiciele 
wojskowości: marszałek polny porucznik Lavrič 
i general-major Nauman Rada m. Krakowa in 
corpore z wiseprczydentom R 011 e m na czele, pre 
zes Akademii Umiejętności Stanisław hr. Tar- 
nowski, senat akademicki, radea namiestnietwa, 
p. Wład. Kowalikowski w zastępstwie dele- 
gma p. Adama Fedorowieza. naczelnicy wszyst- 
kich urzędów i władz krakowskich z kiorownika 
mi poszczególnych oddziałów i departamentów, dy- 
rektorowie krakowskieh szkół średnich, przedsta 
wieiele banków i instytucyi finansowych oraz za- 
kladów rządowych, wreszrie tłum wiernych. 

W ezasie żałobnej mszy św. chór b. Tow. mu- 


zycznego pod batutą p. Barabasza odśpiewałiV dyskusvi wszyscy członkowie Komitetu oświad- 


mszę żaulobną i Requiem Verhulsta; na Offertorium 
wykonali pieśni sólowe pp. Jendli Dutkie- 
wiez. Pæ mszy Św. ks. biskup Nowak odprawii 
modły żułobne przy katafaiku wraz z Guekowień. 
stwem. poczem chór odśpiewał przy akompaniamon. 
cie organów „Salve Regins“. W ezasie żałobnega 
nukożeństwa dzwonił Zygmunt. 

Równocześnie sturaniem wladz wojskowyen od- 
było się uroczysta żalobne nabożeństwo w koście- 
le św. Piotra. Każafulk, ustawiony w preskiteryum. 
otoczony był karabinami maszynowymi oraz ka 
rabinami z nasadzonymi bagnetami W nabożeń- 
stwie wzięli udzial: generalicya z komendantem 
twierdzy ekscel. Lukasem na czele. delegacyt 
wszystkich władz krakowskich, między innemi de 
piutacya Rady miejskiej z wiceprezydentem Sa 
rem i reprezentant starostwa krakowskiego st 
kom. dr. Studziński, korpus oficerski, wreszcie 
deiegacye wszystkich gatunków broni załogi kra- 
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makomitego kilkadziesiat kg. har- 


Magis 


gt: sites |teleony i wszystko w zæ 
z kresie elekiryżi, rutypowany 

paszatceja się elelstromieszazik 
panay, wfadnjącej jczykiem gie- 


mieczrm, du ċwojga dzieci w Bełz. 
cu, keło Rawy Muskiej. Inż. por. 
TE 


kicwicza 15. 
Karman, 


" 


wnież w kościele ewangelickim przy ulicy Grodz- 


mawiając sprzedaży cukru na karty kontrolne nie 


ikowskieh niższych i wyższych. Rano wzięła mło- 


Smętne | we wszystkich synagogach krakowskich. 


NAJ 


| viem wśród rannych i chorych żołnierzy po kilku- stość odbyła się na obszernym dziedzińcu komen- 


kiej, odprawione przez pastora Michejdę. 
Osobno złożyła hołd pamięci zmarłego monar- 
chy młodzież obojga płei wszystkich szkół kra- 


zaopatrzone pieczęcią urzędową magistratu, dopu- 
szczają się przekroczenia wspomnianych przepisów 
i narażają się na surową odpowiedzialność karuą. 
Zwraca się uwagę, że zaopatrzenie pieczęcią u- 
|rzędową kart kontrolnych wydanych dia Krakowa. 
ma na celu jedynie stwierdzenie, jakie ilości cukru 
z kontyngentu przyznanego dla Krakowa sprzeda. 
wane bywają na obce karty kontrolne i ewentuai- 
nie wywożoneę z Krakowa. 4 j 
Wycofanie -niklowych 20-hałerzówek. Instytucye 
finansowe przypominają, że z dniem 31 grudnia r. 
b. wycofane zostaną z obiegu dotychezasowe ni- 
Żałobne nabożaństwa odbyły się również dzisiaj | klowe 20 halerzówki. Natomiast wpłacanie tej mo- 
nety do kas państwowych i urzędowych uskute- 
Sklepy będa zamknięte także dzisiaj po połu- | czniać będzie można do 30 kwietnia 1917 r. włą- 
dniu od godziny 1—4 na znak żałoby. cznie. b 
Dzień dzisiejszy jest wolny od nauki. 


dzież udziai gremialny w uroczystych żałobnych 
nabożeństwach, a następnie w każdej szkole odby- 
ły się uroczyste żałobne poranki, na których dy- 
rektorowie lub profesorowie w osobnych przemó- 


Kromika lwowska. 
Udział galicyjskiej Rady szkolnej krajowej w po-| Z Tow. dzieanikarzy połskich. Wydział Towa- 
grzebie cesarza. Jako reprezentant Rady szkolnej | rzystwa dziennikarzy polskich odbył we wtorek 
krajowej wyjechał na obchód pogrzebowy do Wie-! uroczyste posiedzenie żałobne. Przewodniczący p. 
dnia wiceprezydent dr Fryderyk Zol. A. Milski poświęcił ś. p. zmarłemu cesarzowi 
„gorące wspomnienie pośmiertne, którego zebrani 
| wysłuchali stojąc. Następnie przewodniczący za» 
wiadomił zebranych, że deputacya Tow., złożona 
z wiceprezesa p. A. Milskiego i sekretarza M. Rol- 
lego, była w niedzielę na posłuchaniu u namiestni- 
ka br. DiHera i na jego ręce złożyła kondolencyę 
imieniem Towarzystwa. — Na znak żałoby prze- 
wodniczący zamknął posiedzenie. 

Wykłady prof. Ignacego Cthrzazowckiego we 
Lwowie. W zapowicdzianych wykładach prof. 
Chrzanowskiego, które odbędą się staraniem To- 

Powrót słońca. Po wczorajszej krótkotrwałej i į warzystwa Literackiego im. A. Mickiewicza w dn. 
niezbyt dokuczliwej słocie, dzisiejszy ranek przy- 9, 10 i 11 grudnia b. r., zajdzie ta zmiana, że o 
niósł nam pogodę. Około 10 niebo się wyjaśniło,! charakterystyce i wartościach życiowych roman- 
znikła mglistość powietrza i ukazało się Błońce.: tyzmu* mówić będzie prelegent w dwóch pier- 
Powietrze jest dość suche i rzeżkie, termometr w | wszych odezytach, trzeci zaś poświęci Henrykowi 
cienin w poludnie wskazywał 6 stopni ponad zerem, | Sienkiewiczowi. Wykłady odbywać się bę 
barometr stoi wysoko. „ (dą w sali Instytutu technologicznego, przy ulicy 

Zbiórka na chorych żołnierzy i legionistów. W i Bourłarda. 
niedzielę, 8 grudnia przypada dzień zbiórki naj Zaprzysiężenie garnizonu iwowsliego. Od kilku 
rzecz funduszu, przeznaczonego na gwiazdkę dla dni odhywa się składanie przysięgi przez garnizon 
przebywających w szydialach twierdzy żołnierzy i lwowski na wierność cesarzowi Karolowi. Zaprzy- 
legionistów. Komitet urządzający, apelując do szla | siężenie oficerów i żołnierzy poprzedzają. każdora- 
chetnych sere mieszkańców Krakowa, nie wątpli, zowo nabożeństwa w świątyniach wszystkiech o- 
że każdy chętnie pospieszy ze skromnym datkiem , brządków. W sobotę składali przysięgę 
20 hal. i tym sposobem przyczyni się do spełnienia na ręce komendanta miasta generała- 
prawdziwie chrześcijańskiego uczynku. [uż to bo. | majora Rimla legioniśei polscy. Uroczy- 
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Kraków, 30 listopada. 
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nastcmicsiecznym pobycie na polu walki, jest obo |dy miasta przy placu Bernaurdyńskim. Po przysię- 
enie w szpitalu, zdała od domu i rodziny, ileż to. dze odbyła się defilada. 
serc w dniu wigilijnym tęsknić będzie do swoich | 
najbliższych! Czyż nam nie nakazuje obowiązek | 
pomyśleć o tych bohaterach, osłodzić ich ciężką 
dolę! Telegram komendy Legionów polskich, Departa- 
Panie, które łaskawie podjęty się sprzedaży od- ment wojskowy w Fictrkowie otrzymał następują- 
znak w dniu 19 listopada, zechcą niewątpliwie u- ** depeszę: zy 
życzyć komiietowi tym razem gorliwej pomocy i' >Zn przesłane Z okazyi proklamowania Króle- 
stawią się w niedzielę 3 grudnia o godzinie 9 rano stwa Polskiego życzenia najserdeczniej w imieniu) 
na miejscach, które miały pierwotnie wyznaezon:, Legionów dziękuję. = 
Mroźna pora nio powinna odstraszyć dzielnych Jeżeli zrealizowanie choć w ezęści naszych ma- 
współpracowniczek Komitetu. Myśl, że przyczynia- rzeń przypisuje opinia narodu bojowej zasłudzo 
ją się do spełnienia wielkiego dzieła, ułatwi im Legionów polskich, to w tej zasłudze daleko nie 
z pewnością ciężkie zadanie. Dziś nie możemy wy- ostatnie niejsce Zajmuje kogata w Owoce eZ 
czekiwać nadzwyczajnej pogody, — byle tylko de. Organizacyjna Departamentu wojskowego N. K. N., 
szczu nie było, zbiórka choćby w dzień mglisty! W imię tych zasiug niczaprzeczonych przesyła. | 
odhędzie się bezwarunkowo. my współtwórcom wielkiej dziejowej przemiany | 
Komitet pożyczki wojennej. W starostwie kra- ,YYta7y żdlniarSkięj] każ * 
kowskiem odbyło się wczoraj pod przewodnietwem' Komenda polskich Legtonów: 
radcy namiestnictwa p. Kowalikowskiego Pułkownike. , <> 
posiedzenie reprezentantów miasta, wydziału po-! Mieeków. (Wybory burmistrza. — Nabożeństwo 
wiatowego, tudzież najpoważniejszych instytucyj 74, Sienkiewicza). <A A i 
finansowych, celem utworzenia krajowego Komi.', W magistracie tutejszym odbyły się w dniu 22 
tetu dla piątej pożyrzki wojennej. Z ramienia na- P M- wybory prezydyum miasta. Na o denta 
iestnictwa był obeeny dr Szwedzicki, który, ro- wybrany został prawie jednomyślnie 22 głosami 


mi 
ferując sprawę pożyczki wojennej, podniósł jej zna- dawny burmistrz miechowski z przed wojny p. Lu- 
kasiewicz, dyrektor Towarzystwa kredytu 


czenie dla państwa i kraju, a powołując się na zna- 3 à i: i , 
kemite poprzednie rezultaty, wskazał środki, jaki- Wzajemnego, prezes Kasy oszczędności. Wieebur-, 
mi należałoby oddziałać na najszersze warstwy lu- Mistrzem obrano p. Šla dkowskiego, paip 
dności, ażeby i one wzięły udział w subskrypeyi. KASY magistratu. Skład Rady miejskiej miechow- 

skiej jest wogóle demokratyczny, jak tego dowo- 
dzą między innemi nazwiska i zajęcia radców, do 
których należą pp.: Kabziński, kołodziej, Bil, ma- 
larz, Kozlowski, szewc, Figiel, powroźnik, Budziń- | 
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Szeptycki, 
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czyli zgodnie imieniem reprezentowanych instytu- 
cyj, iż oczekiwane rezultaty piątej pożyczki prze- 
wyższą prawdopodobnie wszystkie inne dotych- 


stał opatentowany na Niemey i Austro-Węgry. 

Odznaczenia w Legionie polskim W uznaniu 
walecznego zachowania się wobec uieprzyjaciela 
odznaczeni zostali brouzowym medalem waleczno- 
ści: legionista Karol Tabakarnik z 2 p. p.. 
podoficer legionowy Maksymilian Prelicz z 1 p. 
artyleryi i legioniści Franciszek Maciejszyk 
WAzy CiEakz8p Mo ue. 


Zmarli: 

W Piotrkowie «marł 26 bu. kapitan w. k. armii 
Ludwik Prawdzie-Szamota, kierownik Biura 
pośrednictwa pracy. Pogrzeb odbył się we wtorek 
ze szpitala Ozerwonego Krzyża. 

W Warszawie zmarł w dniu 26 bm Antoni M To- 
zowski, b. obywatel ziemi kieleckiej, uczestnik 
powstania 1863 roku, przeżywszy lat 78, 

Stefan Sojecki, intendent warsz. Tow. wio- 
Ślarskiemo, uczestnik powstania 1868 roku, zmarł 
w Warszawie 25 bm., przeżywszy lat 70. 


Be zu 
Zisgbycze w Rumunii. 
(Tel. wł „Nowej Reformy”). 
lin, 30 listopada. 

Dzienniki tutejsze donoszą: 

Wobec szybkiego marszu w Rumumii, jest 
iatwo zrozumiałem, że na razie nie można do- 
kładnie ustalić łupów. Dotąd mamy tylko czę- 
ściowe wiadomości, według których od 23 paź- 
dziernika zdebyto w Rumunii wielkie trzody 
bydła, nasiępmie znaczne magazyny zboża. W 
ręce nasze wipudło poza tem 6 samochodów sa- 
nitarnych, 1500 wagonów, 10 maszyn i 870 wo- 
zów. W tym samym również czasie doniesiono 
o zdobyciu w portach nad Dunajem 6 parow- 
ców i 9 kolowników, między nimi 6 wytado- 
wanych jęczmieniem i kuturudzą. 


Ksmmumizat buizarsiki 


(Fel. e. k. Biura koresp.) 
Sotia, 30 listopada. 
Komunikat sztabu generalnego z dnia 29 bm. 
Front macedoński: Atak nieprzyjaciela 
na wzgśrza koło Bitoli odparty został ogniem 
zaporowym. W luzu Czerny względny spokój. 
W okolicy wsi Gruniszte rozbito się 6 nieprzyja- 
cielskich ataków, W okolicy Moglemy, z obu 
stron Warmlaru i na froncie Belasica ogień ar- 
tyleryi. Nad Strumą z obu stron żywa czynność 
działowa. Koło jeziora Tahino rozpędailiśmy o- 


i gniem silne oddziały wywiadoweze. Nieprzy ja- 
jcielski aparat lotniczy rzucił na miejscowość 
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Radużowo 2 bomby, skutkiem zego 2 kobicty 
i dwoje dzieci odmiosm rany. 

Froot rumuński: Na Wełoszczyźałe trwa 
calej pachód. Koło Giuxgiu pojmaliśmy 2 ofi- 
cerów i 200 żotnierzy. Nad Dunajem między 
Tutrakanem | Ozernamodą ogień piechoty. — 
Koło Sylistryi ogień działowy z przerwami. W 
Dobrudży słaby ogień działowy i motycezki par 


troli. 
a starcia w Atenagn. 


K 
* 
Kopentzza, 30 listopada. 

Pisma paryskie domcszą z Atem, że między 
francuską policyą i cbywatołami ateńskimi, 
którzy oparli się rewizyi domowej za bronią. 
doszło do krwawych starć. Qbrstronnie byli 
zabici i ranni, Francuska komenda policyi wy- 
dała rozkaz, by każdy dom grecki, w którym 
się sprzeciwiają rewizyi domowej za bronią, tak 
długo oblęgać, dopóki mieszkańcy nie zgodzą 
się dobrowelnie na rewizyę. Polieyę francuska 
w Atenach znacznie wzmoeniono. 
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czasowe pożyezki, albowiem sfery finansowe i lu- 
dności kraju zdają sobie zupełną sprawę z obywa- 
telskiego obowiązku, jaki wkłada na nie obecna 
chwila. ~ 

Z Towarzystwa technicznego, Odwołany na znak 


żułoby z powodu śmierci cesarza Franciszka Józe- 


fa I odczyt inżyniera Andrzeja Kłeczka pod ty- 
tułem: »Działanie zlewni miejskieje, odbędzie się 
w sali posiedzeń krakowskiego Towarzystwa tech- 


ski, ślusarz, Trzaskowski, rzeźnik i inni. Żydzi są | 
też dość licznie reprezentowani, jako radni, pp.: 
Kacengold, Ickowicz, N. Boreusztejn, Icek Zale- 
'berg. Jeremiasz Blum, A. Frydrych. J. Lewita, M. 
Kornfeld, oraz ich zastępcy. »Fiankturter Zeitunge przynosi następującą 
Nabożeństwo żałobne za duszę $. p. Henryka, wiadomość, podang przez »Daily News: 
Sienkiewicza, przygotowane staraniem Ko- | Ambasador amerykański Gerard, który w! 
mitetu ratunkowego obwodu miechowskiego, ed-! przyszłym tygodniu powróci do Berlina, przy- 
było się w tutejszym kościele parafialnym z wiel- wiezie z sobą stanowezą. cdpowiedź rządu Sta- 
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Groźba Wiiseną 
Frankfurt, 30 listopada. 
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ter farmacyi | 


T. Brmstys, Kraków, Zybli- 


nicznego, ulica Straszewskiego 1. 23, II piętro, w K4 uroczystością w dniu 25 b. m. 

piątek, dnia 1 grudnia b. r., o godzinie 7 wieczorem. Doniosży wojenny wynalazek Polaka. Inżyniero- | 
Sprzedaż cukru. Magistrat ogłasza: Dochodzą wi Stanisiawowi Krausemu z Warszawy, po 
kargi, że niektórzy kupcy odmawiają publiczności dłuższych studyach nad anatomią i ortopedyą me- | 
sprzedaży cukru na karty kontrolne nie zaopatrzo *chaniczną, udało się skonstruować nogę sztuczną, , 
ne pieczęcią urzędową magistratu. Ponieważ we- której budowa zasadniczo różni się od dotąd wy- 
diug obowiązujących przepisów o obrocie cukrem, nalezionych mechanizmów. Mechanizm ten, "Pon 
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Sprzedam s 
żakiet perski, barankowy i fatro 
kryte, czarno. Ul. Biskupia 1. 10, 


nów Zjednoczonych w sprawie łodzi podwod- 
nych, 

Oi wręczenia tej odpowiedzi rządowi nie- 
miecziemu ma ustać wymiana rot. Jeżeli Niem- 
ey nie detrzymają przyrzeczsnia, w takim ra- 
zie Wilson zerwie z niemi stosuski dyploma- 
tyczie. 
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Twa pokoje kawalerskie 


umeblowane, z osobnom wejściem, 


oprocentowanych dotąd wyżej jak 4%, od sta, że począwszy 
od daa £ stycznia 1817 r. stopa procentowa od tych 
wkładek zniżoną zostaje na 4%, od sta. 

Równocześnie podaje do wiadomości wszystkich intere- 
sowanych, że nowo nałożony 100*j, dedsta% wojenny do 
podatku rentoewogo opłacać kędzio Masa oszczęda 


9016 2 B 


nmatyka. 
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Pożrzęh 


starsza, inteli; 


Niensieski its, 


Początki, Konwersacra,(rą- 


Czwartek, 50 Listopada 1916. 
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Źnamiesne oznaki 


Berii, © 
»numdschaiu« donosi z Hagi: a 
Według depeszy agencyi »Exchange Tele 
graph Co:npany« z Nowego Jorku, potwierdza 
się pogłoska, że kesiicya ccfneta poczyniunse w 
Sianazh Zjadnoczonych wielkie zamówienia ma 
matecyały bojowe na sumę 214 milionów doła- 
rów. Wiadomość ta wywałuła: xa gieldzie no- 
wojorskiej znaczną zniżkę wszystkich walorów 
przedsiębiorstw przemyslowych. Spekulanci je- 
dnak zawodowi musieli już od kilku tygodni te 
przewidywać, gdyż poczyniłi odpowiednie za- 
rządzenia, chroniące ich od strat. Według o- 
statnich wiadomości, kurs walorów przemysło: 
wych spadł od 3 do 5% w: B 


listopada. 


Beciim, 30 listopada. 

»Deutsche Tageszcitung« doncsi z Amser 
damu: 

Rząd angielski rozwiązał zawarte z fabry- 
kantami amerykańskimi umowy o dostarczenie 
materyałów: wojennych na sumę 12 milionów 
f. szt. Dom bankowy Morgana potwierdza tę 
wiadomość, dodając, że Anglia i jej sprzymie- 
rzeńcy są obecnie pod względem wyrobu ma 
teryałów bojowych już zupełnie niezależnie od 
Stanów Zjednoczonych. 


koronacya w Budapeszcia, 


Wiedeń, 30 listopada. 
» Fromdenblatt« donosi z Budapesztu, że ko- 
ronacya cesarza Karola na króla węgierskiego 
odbędzie się w Budapeszcie dnia 13 grudnia. 


Wiedeń, 30 listopada. 
Wedle wiadomości, obiegajacej wśród kół 
parlamentarnych, peryod legislacyjny Izby po- 
słów mą być przediużowy o 2 iaia. 
Posłowie mają otrzymać zamiast dyet ryczałt 
roczny w kwocie 8.000 koron. 


odnosiezie tmachu raementu. 


Wiedeń, 30 listopada. 
Cdnowienie ubikacyj w gmachu parlamentu 
po usunięciu szpitala wojskowego zabierze trzy 
tygodnie. Gmach zostanie oddany parlamento 
wi ku końcowi grudnia. 


(i GRECJI. 
(Tel. e. k. Biura koresp.) 


Wiedeń, 30 listopada. 

Jak domosi »N. W. Tagbłatt«, wczoraj pod 
przewodnietwem szefa sekcyi Schawera odbyla 
się w ministerstwie sprawiedliwości ankieta w 
sprawie uregulowania  galicyjskiewo  nioralo- 
rywun po dniu 1 stycznia 1917, w której brali 
udział między innymi: tajny radca Biliński, pp. 
Epstein (Kraków), Bloch (Brody), pos. Gros, 
Steszowicz, Paczewski, Stępski, Michalski, Kost 
Lewicki. 

Na ankiecie zastępcy Koła połskiego oświau- 
czyśi się za zatrzymaniem moratoryum i za prze- 
dłużemiem okresu ważmości rozporządzenia ce- 
sarzkiego z dnia 22 grudnia 1915 także na rok 
1917, podczas gdy zastępcy zachodnio-austrya- 
ckich korporacyj gospodarczych występowali 
za stopniowem znoszeniem moratoryum przy- 
najmniej w zachodniej części Galicyi, za usta- 
wowem przedłużaniem terminu zapłaty i za za- 
trzymaniem sędziowskiego uznania co do pro- 
longaty. Wynik wczorajszych narad streszcza 
się w tem, że zasady obowiązującego rozporzą- 
dzenia o moratoryum z dnia 22 grudnia 1915 r. 
porastają utrzymane, z drugiej strony jednak 
ma być wierzycielom ułatwiene przepnowadze- 
nie ich preitensyj eo do zapłaty zobowiązań 
dłużnika. Raty spłat mają być obliczane dla 
zachodniej Galicyi na 20%, dla Galicyi środko- 
wej na 10% na kwartal. W wewnętrznym ob- 
sząrze wojennym moratoryum pozostaje nadal 
w mocy. 

Nowe rozporządzenie w tej sprawie, majace 
się w najbliższym czasie wkazać, a obowiązują- 
ee od dnia 1 stycznia 1017, ma okowiązywać 
tylko na pół roku. 
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RUDOLF OSMAN. 


UTAZET" TEPEE ZY 


ia zaraz aupen POLSKU 


w Krakowie, ui. Sławkowska |. 3, 


rentna, bezdzietna pa- 


15 letniego, mówiącego po po'ska 
|i po n emiecku, dam na praktykę do 
sklepu korzisnego lub błuwatnczo, 
w Krakowie. 


Korespondencyą, najchętniej Wiada- 


Literatura. Lekcye osobne mość: Anna Mgsszczyszyn. Sanio- 
zbiorowe od 5 koron 892 8 6 


Soy mierz, ul. Podwale Zł. 
lasięcznie, r 
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wnioż pośrzebny jest grożesor Pea | Wiaslomość: w kancelaryi adwokata s ski, Oświęcim 2. $19+ 2 2 60383 2 2 ĘĄ =" w Przemyślu 
spsiny dla udziolasia leękcyj z in-| Dru Eriadzaanna, w Krakowie przy - nyo 
nych przedmiotów za bamtzo Go- |nl. Wrzesiśskiej 6, 920723 amps HKirqmaiaganzy z Rz: posznkuje Maessygiesta 2 
; A. i = nyani s s > WEŃ CEET = u Am Eezy: at e aaa a 
brem wynagrodzeniem. Zgioczenia TERTE EAS ZARE zw A Ke apia pratrem snbziw nevi 020: 88 
ew. ustne przyjmuja z grzeczności (R szą wu” r Ja > Angiciski LEE BZDi 5 
i wszelsiek wyjaśnień udziela Dr ZABRAŁ ZYKA "EZ. 7 a D stiki = M aici | 
Leńwik Steinberg, ui. Starowiślna |. , mi x š z zawiadamia niniejszem posiadaczy książeczek wkładkowych, ZIE Francizski Chionea 
L 53, JE p, między godz. 2—3 poli instaluje dzwonki cleittr. 1 „MORO 


Tarani 
(mesk.). cler. umeriowenego, elektr. 
iub gaz., ewent, z ivrtep. (pianina). 
blisko śródmieścia, ś REA Na narożna, 
tem, poszuk c ab IS gru- Ea 
Ti, aa A era: aese ul. św. Waw 
maje Aduin, „^N: Kefofmy". 
5206 3 5 
lobeenie znajduje 
racya i trafika, 
dania z wolnej rę 


Bo sprzęłamia 
garn. salon. nowoczesny, stoliki do 
herozty, biurko mabor, z bronz., 
umywalnia z maram. i t. p. nowsze 
tzeczy, Kraków, ul. św. Jana |. 16, 
( piętro. 9880 2 2 


Realność 


dwupiętrowa, 
vrzyńca i Dajwór, 
przynosząca przeszło 12.000 K 
rocznie, obciążona, w której 


ki bez o- 
średnictwa. Wiadomość: Is Bs 
ul. Dietłowska 74, 

8919 7 7 


nośct m, Hrzkewa z wiasuych fundnszów tak, jak 
dotychczas opłaca podatek rentuwy, bez potrącenia tegoż 
przy wypłatach z książeczek wkładkowych. 9263 2 2 

Kraków, dnia 28 listopada 1916 r. 

Uwaga: W myśl § 10. atatatn Kasy oszczędności m. Krakowa, 
osobom, posiadającym wkładki na ksiąłeczkach, do których odnosi się 
ustęp I. niniejszego ogłoszenia, służy prawo ich odebrania w terrairie 
ustanowionym do ćnia 15 grudnia 1916 r. włącznie. Nieodebranie wkła- 
dek uważać się będzie za zgodzenie się na zmianę stopy procentowej. 


przy 


się restau- 
ao Mrz 


Z O A AA O EN NE NAN 
s r w rer ZN, w x 3 1 
`- $ 2 ać t „+ "P. h Å 


I pietro. 


Z drukarni Literackiej w Krakowie, ulica Jagieliońska L. 10, 


Kińków, Sukiennice Ki 12, 13, 15 


Poleca na sezon obecny wielki wybór 
halek i bluzek jedwabnych i wełnia- 


Reformy »Odette«, czarne i kolorowe, 
skarpetki, pończochy, oraz kamasze 
damskie w wielkim wyborze. 


nych. 8250 5 0 


Znakoralie 


masyay dopisania 


silnej konstrukcyi, z pismem wi- 


MTE Ha -]> ja Brzadn z 
Esstytut Anzsua Jimma GERPE 
ul Szewska 17. wypdajo tanie i smaczne vbizdy, Ul. 
i RP Sławkowska 11, I pietro. 8789713 


6190 37 0 


tegoroczne wszystkich jarzyn, ĆW.x- 
lowych i pastewnych buraków, ko 
niczyny, kupi tirma: 


Si |docznem, dwukolorowem, poleca : ` 
tz | Kr» kowskie Biuro ogłoszeń. Kraków, ŁR Bergz, Frzemyěl, 
3 ul Dunajewskiego 9, 8969 3 5 a033 4 6 


Rządea drukarni L. K., Górski, 


